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CZASOPISMO BEZPŁATNE

 SŁOWEM  WSTĘPU

Minął kolejny rok...

Czuwaj! Witajcie w 
ostatnim  w  tym  roku 
harcerskim  wydaniu 
Canisa  Lupusa.  Każdy  z 
nas  znalazł  chwilę  czasu 
na  napisanie  artykułu 
mimo  zakończenia  roku 
szkolnego/rekrutacji  do 
szkoły  średniej/sesji 
egzaminacyjnej  na 
studiach*.

W  tym  numerze 
przeczytacie  o  złazie 
zuchów  oraz  o  zlocie 
harcerzy naszego hufca – 
nieobecni  na  tych 
imprezach zobaczą, co ich 
ominęło.  Nie  zabraknie 
też chwili relaksu – dziś 2 
zagadki,  które  trochę 
* Niepotrzebne skreślić

poćwiczą szare komórki, żeby 
wakacyjny  luz  nie 
spowodował  ich  zaniku.  

Na  końcu  numeru 
znajdziecie  krótkie 
przypomnienie  kilku  szyfrów 
przydatnych  podczas 
harcerskich  gier,  w  które, 
miejmy  nadzieję,  tegoroczne 
lato  będzie  obfitować.

Szczególnej  uwadze 
polecam artykuł dh Joanny na 
temat  Czerwca  1956.  Trudno 
opisać te wydarzenia mając do 
dyspozycji  ograniczoną 
przestrzeń jednego artykułu w 
naszej gazetce – jednak warto 
przeczytać  o  historycznych 
demonstracjach,  których 
rocznice  będziemy  obchodzić 
za kilka dni.

Na  dwa  miesiące 
odkładamy  nasze  redakcyjne 
pióra,  do  zobaczenia  we 
wrześniu!

NOV

Czerwiec 1956

Niedługo,  już 
za  kilka  dni,  będziemy 
obchodzić  kolejną 
rocznicę  Wydarzeń 
Czerwcowych,  które 

miały miejsce 28.06.1956r. w 
Poznaniu.  Był  to  strajk 
podniesiony  przez 
poznańskich  robotników i  w 
wyniku krwawego stłumienia 

go  zginęło  aż  57  osób.  Ale 
warto przyjrzeć się dokładniej 
temu co się  stało,  oraz  temu 
jaka  była  sytuacja  w  Polsce 
przed „Czerwcem”.
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Wszystko  zaczęło 
się  po  śmierci  Józefa 
Stalina  w  1953r. 
mianowicie  zabrakło 
przywódcy, ojca narodu a 
tym  samym  osłabił  się 
kult  jednostki.  W  NRD 
wybuchały  strajki,  rosło 
niezadowolenie  ludzi. 
Działo się  tak również w 
Polsce.  Humaniści  i 
twórcy  zaczęli 
krytykować  władzę 
poprzez swą twórczość, a 
robotnicy  poprzez  strajki. 
W roku 56. warunki bytu 
obywateli  nie  polepszały 
się,  a  wręcz  pogarszały. 
Brak  reform  i  szeroko 
pojętych  zmian 
powodował  powszechne 
nie zadowolenie. 

Niezadowoleni  byli 
również  pracownicy 
zakładu  „Hipolit 
Cegielski  Poznań”, 
najwięcej  zarabiający 
robotnicy zostali obłożeni 
podatkami, nie wypłacano 
im premii która stanowiła 

znaczną  część  zarobków. 
Robotnicy  zorganizowali 
kilkunastoosobową  delegację 
która udała się do Warszawy 
by  negocjować  w 
ministerstwie  przemysłu 
podwyżki.  Po  ich  powrocie, 
dnia  27.06.  przybył  do 
Poznania  minister  przemysłu 
maszynowego, który wycofał 
się z wcześniejszych ustaleń. 
W  „Czarny  Czwartek”  tj. 
28.06.  robotnicy  rozpoczęli 
strajk  i  wyszli  na  ulice 
miasta.  Władze  długo 
zastanawiały  się  co  robić, 
postanowiono  aresztować 
delegację  z  Cegielskiego. 
Robotnicy  ruszyli  wtedy  w 
stronę  wiezienia,  uwolniono 
więźniów,  opanowano  sąd  i 
prokuraturę,  a  także 
wyzwolono jeńców w Obozie 
w  Mrowinie.  W  godzinach 
popołudniowych  i 
wieczornych  do  Poznania 
wkroczyło  ponad  10  000 
żołnierzy,  360  czołgów, 
wozy  bojowe,  samochody  i 
motocykle wojskowe.

Pacyfikacja  robotników 
trwała  do  rana  dnia 
następnego.  Aresztowano ok. 
250  osób.  Symbolem 
sprzeciwu wobec władzy stał 
się  Romek  Strzałkowski  – 
trzynastoletnia  ofiara 
śmiertelna  Wydarzeń 
Czerwcowych. 

Wydarzenia  poznańskie 
odbiły  się  głośnym echem w 
kraju i na świecie. Wywołała 
je  słabość  ekonomiczna 
wprowadzonego  siłą  przez 
PZPR systemu politycznego i 
gospodarczego.  Szczególnie 
mocno  widoczne  było  to  w 
uważanym  za  wzór 
gospodarności  Poznaniu  i 
Wielkopolsce.  Wypadki  były 
szokiem  dla  obu  stron: 
zarówno  dla 
komunistycznych władz, jak i 
dla  spacyfikowanych 
robotników, którzy zgodnie z 
oficjalną  propagandą  mieli 
być "klasą rządzącą". 

JW

IX Złaz Zuchów Hufca Poznań – Rejon.

W  dniach  07-08. 
czerwca 2008r. w Mosinie 
odbył  się  złaz  zuchowy. 
Wydarzenie  było 
wyjątkowe,  ponieważ 
mosińscy  harcerze  i 
harcerki nie pamiętają, by 

taka  impreza  kiedykolwiek 
miała  u  nas  miejsce. 
Organizował  go  Krąg 
Instruktorski  „Silva” 
zrzeszający  młodych 
instruktorów  z  naszego 
ośrodka.

Na  złaz  przybyły 
gromady  z  Wrześni,  ze 
Swarzędza  i  oczywiście  z 
Mosiny.  Razem było  nas  70. 
Podzieleni  na  5  patroli 
ruszyliśmy  w  drogę.  Jednak 
trasa  nie  była  taka  prosta. 
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Wyruszyliśmy  z 
Wojewódzkiego  Ośrodka 
Doszkalania 
Zawodowego,  by  pół 
godziny później dotrzeć z 
Bolkiem  i  Lolkiem  na 
Dziki  Zachód,  a  jakby 
tego było mało po chwili 
już  zakładaliśmy 
siedmiomilowe  buty,  by 
wrócić  i  wyławiać  z 
jeziora  złote  rybki. 
Kolejną  atrakcją  była 
wycieczka  do  Muzeum 
Arkadego  Fiedlera,  gdzie 
największe  wrażenie 

zrobiła na nas „Santa Maria” 
oraz  oczywiście 
najważniejsze  -  „lody  u 
Kostusiaka”.

Jak łatwo się domyśleć 
tegoroczny IX Złaz Zuchowy 
Hufca  Poznań  –  Rejon 
odbywał  się  pod  hasłem 
„Bajkolandia”.  I  miejsce 
zajęły  odpowiednio 
„Promyczki”  dh.  Eweliny 
oraz  „Tygryski”  z  Wrześni, 
II  miejsce  zajęły 
„Niezapominajki”  ze 
Swarzędza,  a  na  ostatnim 
miejscu  znalazły  się  „Leśne 

Skrzaty”  oraz  „Wilczęta”. 
Zwycięzcy otrzymali puchary, 
a  wszyscy  uczestnicy 
okolicznościowe  plakietki 
oraz bajkowe koło ratunkowe.

Plakietka złazu

JW

Zlot Hufca Poznań – Rejon

W  dniach  13-15 
czerwca  odbył  się  w 
gimnazjum  w 
Daszewicach  zlot  Hufca 
ZHP  Poznań  -  Rejon. 
Tematyka zlotu dotyczyła 
Powstania 
Wielkopolskiego, 
ponieważ  szczep 
organizujący  zlot  nosi 
właśnie  takie  imię.  Jak 
przystało  na  dobry  zlot, 
zaczęło  się  'biesiadą'  - 

zawsze  jest  to  ognisko  ze 
wspólnym  śpiewem,  jednak 
w  tym  roku  organizatorzy 
przyjęli konwencję festiwalu 
"Powstanie  na  wesoło"  w 
typie  współczesnego 
telewizyjnego  show.

Podczas rajdu drużyny 
borykały  się  z  wieloma 
trudnymi zadaniami; musieli 
na  przykład  nauczyć  się  w 
określonym  czasie  swoich 
nowych  danych  osobowych 

(to wcale nie takie proste!).  
Po  wyczerpującym 

rajdzie którego trasa wynosiła 
prawie  20  km  uczestnicy 
wrócili  na  pole  namiotowe. 
Wieczorem  rozpaliliśmy 
ognisko,  natomiast  rano 
ruszyliśmy  na  mszę  oraz 
przemarsz ulicami Daszewic. 

JSz
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Chwila relaksu

Ile mam lat?
Kiedy mój ojciec miał 31 lat, ja miałem 8 lat, a teraz ojciec jest dwa razy starszy ode mnie. 
Ile mam obecnie lat?

Tarcza zegarowa
Podziel dwiema prostymi tarczę zegarową na 3 części w ten sposób, aby suma liczb 
zawartych w każdej części była jednakowa.

MSz
Szyfry

Zbliża  się  obóz,  na 
którym  z  pewnością 
nieraz  na  podchodach  i 
biegach będziemy musieli 
przekazać  komuś 
informację tak, żeby mógł 
ją odczytać on i nikt inny. 

Taka  jest  właśnie  idea 
szyfrowania – od kiedy tylko 
ludzie  nauczyli  się 
przekazywać  sobie 
informacje,  musieli  nauczyć 
się  je  szyfrować.  Na 
przestrzeni wieków dziedzina 

ta rozwinęła się od odwracania 
kolejności  liter  do 
zaawansowanych  metod 
współczesnej informatyki.

Harcerze mają też swoje 
szyfry  –  nie  są  one  trudne  i 
każdy  harcerz  powinien  je 
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znać.  Jednak  dla  osoby, 
która  się  z  nimi  nie 
spotkała  złamanie  tych 
prostych  systemów  może 
stanowić  nie  lada 
wyzwanie.

Bardzo popularne są 
szyfry oparte o słowa:
GA-DE-RY-PO-LU-KI
PO-LI-TY-KA-RE-NU
KA-CE-MI-NU-TO-WY
KO-NI-EC-MA-TU-RY

Litery  występują  w 
nich  w  parach  – 
szyfrowanie  i 
deszyfrowanie  polega  na 
zamianie  każdej  litery  w 
tekście na literę będącą z 
nią  w  parze  w  słowie-
kluczu. Jeśli litery nie ma 
w kluczu – przepisujemy 
ją  bez  zmian.  Np.  słowo 
„harcerz”  zaszyfrowane 
kluczem „Polityka Renu” 
to hkecrez. 

Podobnym szyfrem jest  tzw. 
szyfr podstawiany:
A B C D E F G H I J K L
Ł M N O P R S T U WY Z
Tu  wg  tej  samej  zasady 
zamieniamy  litery  parami 
wg  tabelki-klucza.  
Harcerz =  tłfnpfl.

Następny to szyfr 
ułamkowy:

Litery zapisujemy w postaci 
ułamków, podając pozycję 
danej litery w kluczu. Np. 
„harcerz” to 3/2 + 1/1 + 2/4 
+ 3/1 + 5/1 + 2/4 + 4/5. 

Ostatni szyfr, jaki 
przypomnę to „czekoladka”:

Litery  zapisujemy 
przerysowując  fragment 
klucza  zaznaczając  kropką 
pozycję  litery.  Np.  słowo 
„harcerz” wygląda tak: 

Mam  nadzieję,  że  trochę 
odświeżyliście  sobie  pamięć 
przed obozem.

NOV
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